Wz Poe- 


Rok 1 | Łódź, Poniedziałek, dnia 9 Sierpnia 1926 r. 


Dyrektor wydawnietwa przyjmuje od 11-1 przed południem. 
Administracja czynna codziennie od godziny 9-ej rano do 
godziny 7-ej wieczorem bez przerwy. 


Redakcja otwarta codziennie od godziny 9-ej rano do 
godziny 8-ej wieczorem bez przerwy. 
Redaktor przyjmuje od godziny 6-ej do 7-ej wieczorem. 


PRZEMÓWIENIE 
MARSZ. PIŁSUDSKIEGO 


w Kielcach. 


O godzinie 16 tej odbyło się ot 
warcie i poświęcenie stadjonu IV. puł 
ku Legjonów. Otwarcia dokonał mar 
szałek Piłsudski w obecności przedsta 
wicieli władz cywilnych i wojskowych, 
zagranicznych gości, przedstawicieli 
prasy, uczestników zjazdu byłych le 
gjonistów oraz przedstawicieli związ 
ku strzeleckiego. Po otwarciu odbyły 
się zawody w piłkę nożną, poczem na 
stąpiło rozdanie nagród biorącym u- 
dział w zawodach strzeleckich „Szla 
kiem Kadrówki*. 

Dzisiaj otwarty tu został zjazd 
związku byłych legjonistów. Otwarcia 
dokonał prezes związku b. legjonis- 
tów pułkownik Sławek. 

Marszaiew Piłsudski wygłosił od- 
czyt, w którym między innymi za- 
znaczył: 

»Gdy się staje jakaś rzecz ważna, 
musi mieć ona myśl przeczącą temu 
co jest, Dlatego jest ona nowa. Gdy 
się myśli o innych _prawdach, trzeba 
dojść do przekonania, że dla nowych 
myśli trzeba mieć odwagę, by prze- 
skoczyć przeciętną prawde, wyznawaną 
przez ludzi. Mapole.n mówił, żeby 
złamać przeszkody, nie trzeba ich uwa- 
żać za przeszkodę. Ten prosty sposób 
stanowi podstawę odwagi myśli i my, 
stając się nowatorami, znaleźliśmy tę 
odwagę myśli i powiedzieliśmy, że 
przeszkód, które chcieliśmy przeskor 
czy — nie będziemy uważali za prze- 
szkody. 

l jeśli w naszej awanturniczości 
doszliśmy do tak wielkich wyników, 
dowodzi to, że oprócz odwagi myśli 
mieliśmy odwagę pracy. Bez tego nie 
moglibyśmy przebyć szereg lat. Mamy 
za sobą odwagę myśli ı odwagę pracy, 
czynniki, które dają nowe życie í nowe 
prawdy, Stwierdzają to z przyjemno- 
ścią ci, co będą mieli z nami do czy” 
nienia w historji. 


Powstanie przeciw Sowie» 


tom na Ukrainie. 
Odesa w ręku powstańców. 


WILNO, 8.8. (Tel. wi.) Według 
ostatnich wiadomości z Mińska, po- 
głoski o.zamieszkach we flocie czar- 
nomorskiej znajdują potwierdzenie, 

Odesy donoszą: Powstanie 
marynarzy pozostaje w  bezpośred- 
. nim związku z aresztowaniem opo- 
zycyjnej jaczejki Bieleńskiego w Ode- 
sie. Według dalszych informacji Q.P. 
U. posiadało już dawniej wiadomo- 
ści o przygotowywanych zamachach 
przez marynarzy floty czarnomor- 
skiej i dlatego część floty czarnomor- 
skiej została rozbrojona i aresztowana 


BUKARESZT, 8.8 (Tel. wł.) Dzien- 
nik rumuński „Uniwersal* donosi 
o wybuchu groźnego powstania na 
Ukrainie przeciwko Sowietom. 20, 25 
i 33 pułki piechoty pod wodzą kpt. 
Potnikowa wzięły szturmem  więzie- 
nia czerezwyczajki w Odesie, uwol- 
niły aresztowanego gen. Lessyna i za 
biły komisarza ludowego Dracano-/ 
wicza. 
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Dzis rozszerzenie strajku. 


Pozostali urzędnicy opuszczą instytucje miejskie. — 
Prowincja poprze bezrobocie.—Uchwaty komisji „pięciu. 


W dniu wczorajszym nie zaszła 


zmiana w sytuacji strajkowej, gdyż ża”: 


tna ze stron nie starała się skomuni» 
kować by strajk zakończyć drogą po- 
rozumienia wzajemnego. 

Publiczność spotkała niemiła nie- 
spodzianka, gdyż parki miejskie były 
zamknięte, choć związki pozostawiły 
obsługę w parkach. 

Na ulicach ruch kołowy bardzo 
ożywiony, samochody łączyły krańce 
miaste, araz miasto z miejscowościami 
okolicznemi, przyczem kursowało dużo 
ebnibusów z Warszawy i prowincjonal- 
nych miasteczek. ; 


Uchwały posiedzenia 
„Komisji pięciu”. 


W dniu wczorajszym odqyło się 


specjelne posiedzenie „komisji pięciu” - 


i obradowano nad sytuacją, wytworzoną 
dzięki wezwaniom magistratu i tramwa” 
jów do pracowników, a w związku z 
tem aktualną była sprawa zaostrzenia 
strajku. 

W sprawie pierwszej mówcy wska* 
zywali, że magistrat zdemaskował się 
ostatecznie swem wezwaniem, : gdyż 
uważał się za magistrat robotniczy, a 
choć i dotychczasowe jego postępo- 
wanie wskazywało, że jest to instytucja 
wroga klasie pracującej, to ostatniem 
wezwaniem, skierowanym _przeciwko 
prawu strajkowania, magistrat zdema- 
skował się ostatecznie i dziś żaden z 
przedstawicieli magistratu. nie będzie 
mógł bezkarnie występować jako przed- 
stawiciel klasy pracującej. 

Magistrat w zatargu obecnym kry” 
je się wciąż pod dekretem Prezydenta 
Rzplitej, choć wiadomo, że lwia część 
postulatów pracowników, może być 
przyjęta bez naruszenia tego dekretu. 

Co się tyczy gazowni, to obrót 
tej instytucji wynosi 8 miljony rocznie 
i magistrat mógłby: wypłacić gratyfika- 
cję w wysokości 60 proc., czyli razem 
40,000 zł..w czterech ratach, bez usz- 
czerbku dla tej instytucji. 

Również nie naruszając dekretu 
mógł magistrat wypłacić pracownikom 
za pracę w godzinach  nadetatowych, 
szczególnie, „że w budżecie jest pozy* 
cja fa ten cel dla pracowników, którzy 
są zatrudnieni 6 do 8 godzin poza zwy- 
kłemi. godzinami. pracy. Pozycja ta 
wynosi około 70,000 zł., lecz magistrat 
wypłaca tę sumę nie tym komu się 
należy, lecz wyższym urzędnikom dzię- 
ki protekcjom i każdy z tych urzedni- 
ków zarabia z tego tytułu do 5,000 zł. 
rocznie poza pensją, podczas gdy wó* 
źny w szkolnictwie otrzymuje miesięcz- 
nie 90 zł. (I) 

Dalej wskazywali referenci, Że 
magistrat mógł niezależnie od dekretu 
ulżyć doli pracownikom sezonowym | 
kontraktowym, co. do których dekret 
Prezydenta nie ma zastrzeżeń i tym 
można wypłacić dodatek wielkomiejski 
co do którego ministerstwo nie stawia» 
ło Żadnych przeszkód. 

/ 


W końcu omawiano ostatnie wy- 
nurzenia przedstawicieli magistratu, któ- 
rzy do prasy przedostali wiadomość 
jakoby część pracowników powróciła 
do pracy i tu magistrat nadużył dobrej 
woli pracowników, gdyż skorzystał z 
tego, że „komisja pięciu* pozostawiła 
w niektórych wydziałach i instytucjach 
przy pracy urzędników. Naprzykład w 
wydziale wojskowo policyjnym gazie po~- 
zostawiono 19 osób, magistrat pozo- 
stawił tylko 3 pracowników, a innych 
przesunął do pozostałych wydziałów, 
by módz ogłosić, Że w wielu wydzia- 
łach pracuje się. Ciekawem jest, że 
mimo pozosławienia w parkach usługi, 
magistrat parki zamkoął, chcąc w ten 
szosób skierować žal obywateli w inną 
stronę, choć o tem wszyscy wiedzą. 

Po dłuższej dyskusji nad powyż- 
szemi sprawami, 
wszystkich  dozorców z dniem dzisiej: 
szym, nrzędników dotychczas pozosta- 
wionych z wyjątkiem obsługi działów 
saniternych i na oddziałach chorób za- 
kaźnych, oraz zmniejszyć obsługę szpi- 
tali wyłącznie do bezpośredniej obsługi 
chorych. 

Niezaleźnie od tego uchwalono w 
dniu dzisiejszym wycofać z pracy ro- 
botników sezonowych z tramwajów 
miejskich, z wydziału komunikacyjnego, 


felczerów i dozorców z rzeźni miej- 
skiej. 

Co do robotników sezonowych 
miejskich, zatrudnionych w wydziale 


brukarskim i na Plantacjach, to rozpo- 
czną oni od dziś w południe aż do 
odwołania strajk włoski. 

(ichwalono, że od wtorku rano 
przystępują do bezrobocia pracownicy 
funduszu bezrobocia. 

W związku z powyższem zespole- 
no komisje lotne, które czuwać mają 
nad przeprowadzeniem dalszych uchwał 
strajkowych. (b) 


Rozszerzenie strajku 
na województwo. 


Wobec przedłużającego się strajku 
w łódzkich "instytucjach użyteczności 
publicznej, odbyło się wczoraj specjalne 
posiedzenie - zjednoczonych -komisji 
strajkowych, na którem' omawiano spra” 
wę eweńtuainego rozszerzenia bezrobo- 
cia poza Łódź. 

Po dłuźszych naradach, opracowa- 
no okólnik, który został przesłany do 
wszystkich oddziałów . związku w woje” 


wództwie,.z wezwaniem by wszystkie. 


sekcje przyszykowały się do przystą- 
pienia do strajku na wezwanie komisji 
łódzkiej. (b) 


Centrale warszawskie 
a strajk. 


Wczoraj przybył do Łodzi gene- 
ralny sekretarz związku pracowników 
instytucji użyteczności publicznej Z. Z. 
P. p. Różycki w celu zapoznania się 
z sytuacją strzjkową. 


uchwalono wycofać 


Zwołano pesiedzenie komisji mię” 
dzyzwiązkowej i przewodniczący złożył 
obszerne sprawozdanie z dotychcza” 
sowych poczynań i przebiegu strajku. 
Po wysłuchaniu referatów, p. Ró" 

«świadczył, że centrale w War" 
szawie z napięciem śledzą przebieg 
strajku w. Łodzj. Ostatnio zarządy 
główne wszystkich związków odbyły 
posiedzenie. przy udziale wszystkich 
sekcji i omawiano szczegółowo akcję 
łódzką. 

W rezultacie doszło do porozu- 
mienia na tem tle, że uznano akcję 
pracowników łódzkich za sprawę zesa* 
dniczą, ważną dla wszystkich pracom 
wników w całem kraju, gdyż akcja ta 
będzie musiała być podjęta wcześniej 
czy później we wszystkich miastach 
Rzplitej. 2 

"Po dłuższych naradach 
nie dopuścić do przegrania strajku przez 
pracowników i'o ile strajk przewlecze 
się, wówczas centrale warszawskie za” 
decydują  strejk' generalny w całym 
kraju. | ( 


0 pracowników na ko- 
lejach dojazdowych. 


Jak wiadomo, na konferencji w 
województwie p. Biederman _przyrzekł 
uchylić decyzję o cofnięciu podwyżki 
dla pracowników i podwyżkę tę przy” 
znać im w wysokości 12 proc. 

Odbyło się w tym celu posiedze” 
nie zarządu kolejek dojazdowych i po” 
stanowiono wezwać pracowników na 
konferencję, aby zawiadomić ich o pod* 
wyżce po otrzymania zspewnienia że 
powrócą do pracy. 

Jednak na wezwanie dyrekcji pra” 
cownicy  odgowiedzieli, że akcję swą 
złożyli w ręce „komisji pięciu" i tylko 
ta komisja może sprawę prowadzić, (b) 


życki 


Pogrzeb Iżraela Zangwilla, 


Londyń. Ciało zmarłego pisarza 
Izracla Zangwilla przewieziono do kre- 
matorjam gdzie zostało spalone. Pod- 
czas uroczystości pogrzebowych obceni 
byli reprezentanci liberalnej > synagogi. 
Prochy złożono następnie na ementa- 
rza liberalnej synagogi. 14 


Rekordowy wzrost walut 


i złota w. Banku Polskim. 


Warsz. sprawozd. parlamentarny 
Wiad. Codz. tel. 

Bilans Banka Polskiego na dz. 51 
lipca za ostatnią dckadgę ab. miesiąca 
wykazuje rekordowy, dotychczas. nie 
notowany, wzrost obiegu banknotów, 
przy utrzymania pokrycia złotowego w 
wysokości 56.19 proc., oraz bardzo po- 
ważne wzmoenienie zapasa walut — o 
17 milj. zł. w ciąga 10 dni — które 
się odbiło przedewszystkiem na zmniej 
szenia zobowiązań Banku Polskiego 
wobec zagranicy. 
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Spłata zaliczek na fio- 
datek obrotowy. 


Warszawa (tel. wh). Spłata trzech 
płatnych w okresie bieżących zaliczek 
na podatek przemysłowy od obrotu za 
rok 1926 rozłożona została jak nastę" 
puje: a) zaliczki za pierwszy kwartał 
1926 r. należało całkowicie uiścić do 
dnia 8i lipca b. r. b) Zaliczka za II 
kwartał r. b. płatna jest w dwu rów- 
nych 'ratach do dnia 20 sierpnia r. b. 
i do dnia 20 września r. b. c) Zaliczka 
za III kwartał r. b. płatna jest również 
w dwu ratach, a mianowicie do dnia 
20 października i dnia 20 listopada r.b. 
Niedotrzymanie któregokolwiek z wy- 
mienionych terminów pociąga za sobą 
przymusowe pobranie _ zalegających 
kwartalnych zaliczek wraz z kosztami 
egzekucji i karami za zwłokę, licząc od 
ustawowego terminu płatności. 


Nie będzie redukcyj 
w wojewódzkich urzędach. 


WARSZAWA (Tel. wł). Wiado» 
mość o delszych redukcjach w urze= 
dach wolewódzkich, podana przez nie- 
które pisma nie odpowiada rzeczywi» 


stości, jak się dowiadujemy z wiary: 
godnego źródła. Również zmyśloną 
jest wiadomość, jakoby ministrem 


spraw wewn. miał zostać poseł Mie- 
dziński, zaś minister Młodzianowski 
miał być mianowany wojewodą wołyń- 
skim. 


Obieg banknotów. 


WARSZAWA (Tel. wł). Obieg 
banknotów w dniu 31 lipca równał się 
611.166.190 złotych, czyli wzrósł w sto 
sunku do poprzedniego okresu sprawo- 
zdawczego o 56.000.000 złotych, Po- 
krycie złotowe utrzymane w wysokości 
ustawowej 86.19 proc, Rachunek żyro- 
wy i inne zobowiązania zmniejszyły się 
o 10.900.000 złotych i wynosiły 86.200.000 
złotych, Zobowiązania Banku wobec 
Zagranicy zmniejszyły się o 20,494.718 
złotych w złocie, tak że wynoszą 


81.811.061 złotych, 


Wzrost oszczędności, 


WARSZAWA, (Tel. wł): -Suma 
wkładek P. K. O. wzrosła w przeciągu 
W 4, miesiącą o 1.600.000 złotych, 


Złotówe wkłady w- Zlocie. 


WARSZAWA, (Tel. wł.). Dnia 10 
b. m. rózpocznię P. K. O., kasa oddzia 
łu głównego w Warszawie oraz oddzia: 
łów w Poznaniu i Krakowie przyjmo- 
wanie wkładów złotych w złocie. Wkla- 
dy te oprocentowane w stosunku 
6 proc. rocznie, można spłacać bądź w 
złotych obiegowych, bądź w walutach 
obcych, bądź w  morietach złotych. 
Wypłacańiie następuje tylko w złotych 
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Uchwały fikcyjnego Komitetu 
Sjonistycznego. 


LONDYN, 7 go sierpnia (tel. wł.) 
Prezydent Wajcman wyjechał do 
Szwajcarji na krótki urlop wypoczyn* 
kowy Leo Mockin i poseł Grynbaum 
wyjechali do+Paryża celem odbycia 
tam przedwstępnej narady w przede: 
dniu kongresu mniejszości narodo- 
wych w ienewie. Cała delegacja 
polska oraz niektórzy inni członko- 
wie Komitetu Akcyjnego wyjeżdżają 
do Genewy. 

Korespondent Wasz dowiaduje 
się następujących szczegółów doty 
czących uchwał, powziętych na po- 
siedzeniach Komitetu Akcyjnego. 
Budżet minimalny został ustalońy na 
sumę 568.000 funtów. szterlingów, 
budżet maksymalny na 668.000 funtów. 

W budżecie minimalnym zmie- 
niono następujące pozycje: 17v.000 
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funtów asygnowano na rolnictwo, 
60 000 funtów na roboty publiczne, 
78.000 funtów na szkolnictwo. Inne 
pozycje pozostały niezmienione. 


Wniosek Usyszkina o utworze- 
nie funduszu dla spraw kulturalnych 
został przekazany komisji. Uchwalo 
no natomiast założyć bank przemy- 
słowy. Dla nowej instytucji asygno- 
wano już .25.000 złotych. Zostaną 
również wydane bony Banku Hipo- 
tecznego w wysokości 100.000 funtów 


Na cele kooperatywy budowla- 
nej „Sold Bone“ wyznaczono sumę 
8.000 funtów. 

Co się zaś tyczy wniosku rządu 
francuskiego o kolonizacji w Syrji, 
Komitet Akcyjny nie przyjął w tej 
kwestji żadnej rezolucji. 


Reorganizacja imperjum brytyjskiego. 


LONDYN, 7.8. W dniu 19 paź: 
dziernika żebrać się ma wielka konfe- 
rencja imperjum brytyjskiego. Będzie 
ona miała duże znaczenie dla struktury 
tego imperjum i jego stanowiska z pun 
ktu widzenia prawa międzynarodowego. 
Wewnątrz imperjum ścierają się ze so- 
bą dwa poglądy. Jeden panujący prze 
ważnie w Anglii, reprezentowany przez 
liberałów i partję robotniczą, drugi roz- 
powszechniony przeważnie w unji po- 
łudnioworafrykańskiej Kanadzie i Irlan- 
dji, zdążający do tego, aby między 
metropolją a sepibjami rozluź ić wszel 
kie więzy ograniczyć je do luźnej 
vnji be SPR Tylko od wypadku 
do wypadku dominja miałyby wspólnie 
decydować z metropolją w ważnych 
sprawach wojskowych i dyplomatycz- 
nych. Drugim luźnym węzłem byłby 
spa język. 

Pogląd liberalny domaga się, aby 


dominia nie były automatycznie wcią” 
gane w wojnę, wypowiedzianą przez 
rząd angielski. Ten drugi projekt do- 
maga się również, aby dominjów bry- 
tyjskich nie włączono do paktów lo- 
carneńskich i aby rząd angielski w 
okólnej nocie do państw ogłosił zupeł- 
ność tych „dominjów. 


Pacyfistyczne domioja . „Australja i 
Nowa Zelancja domagają Się ograni- 
czenia niezawisłości dominjów, twier- 
dząc, iż na zewnątrz ma być tylko je- 
den typ obywatela „civis britanious*. 
W stosunku do obcych państw dominja 
w zakresie polityki zagranicznej powin- 
ny być zobowiązane do wspólnej soli- 
darności z metropolją. Premjer austra! 
ski Bruck stoi na m n ba o- 
szenie tej solidarności byłob SE. 
tym środkiem do SAH por: nia 
wielxiej spoistości całego imperjum. 


GROŹBA OKUPACJI BUŁGARII. 


Wspólny krok Jugosławji, 


Grecji 


i Ig rwą 


BELGRAD. .„N. Fr..Presse* 
nosi z Belgradu, że kgosjwiońska m nor 
ta w sprawie napadu bułgarskich band 
nie jest jeszcze wysłana. Opóźnienie 
wywołuje u ludności pewnego rodzaju 
zdenerwowanie, zaś opozycyjne dzien 
niki krytykują rząd, zwłaszcza jugosło- 
wiańskiego ministra spraw zagranicz” 
nych Ninczica. W . kołach rządowych 
mówią, że „poseł jugosłowiański w Sofji, 
Rakić, który tutaj przybył wczoraj, dzić 
wraca z notą do. Sofji. 

Również Grecja i Rumunja., mają 


dało wczoraj treść noty. Wedłą tego 
dziennika rząd jugosłowiański żąda roz 
wiązania macedońskich komitetów i 
szeregu innych zarządzeń cełem za- 
bezpieczenia jugosłowiańskiej granicy. 
Jeżeli Bułgarja tych życzeń nie spełni; 
wówczas Jugosławia, Grecja i Rumunja 
obsadzą bułgarskie terytorja. Nota bę- 
dzie miała podobno "charakter ultyma: 
tywny. 

Minister Nincicz zdementował tę 
wiadomość. Wczoraj ukazał się! rów- 
nież urzędowy komunikat, który zwra- 
ca się: przeciwko tym i'innym - pogło- 
zwłaszcza "dementuje , wiado* 
mość, że nota jugosłowiańska będzie 


obiegowych. Wartość złótych w złocie wręczyć identyczne noty, będzie to 

oblicza się wedle wartości 1 g. orze | więc „krok. kolektywny tych trzech | skom, a 

ogłaszanej codziennie w „eter | państw. 

Polskim". Blisko rządu stojące „Vreme“ po: misle Charakter ultymatywny. 
AISADA 


HUGUETTE. GARNIER, 


TANCZYC! 


— Ty sądzisz, Marjo, że on się 
na mnie patrzy? Niezawodnie chce 
ze mną tańczyć. 
| Wiesż, to jest danser zawodowy 
i Poe mu trzeba wsunąć banknot 
do ręki. 

To. nic nie szkodzi, byle tańczyć. 

W. naszym wieku nie bywa się 
angażowanym. Ty tutaj-nie przycho- 

zisz, więc nie znasz zwyczaju. Wy: 
tłomaczę ci. 

— Jak tylko wchodzisz do dan- 
cingu, zanim jeszcze siadasz przy sto- 
liku, « już jesteś otaksowaną.” Znaj- 
dziesz tataj całą grupę młodych ` lu= 
dzi piw napaść na nas, stare, 
jak krogulce. 

Trzeba być hojną, inaczej nie 
istniejemy dla nich. 

Ci panowie z całą wytworno- 
ścią, pytają końcem warg: ile? ` 


| 


Jeśli ich qdpowiedź nie“ zada- | moich lat, tak jak i ja ema w tem 


walnia, nie zauwążą cię. 


„Ty nie chcesz płacić? O, ty ge: 
steś kobietą praktyczną. Ty się e 
brze odżywiasz, ładnie ubierasz. Ja 
nie dbam ø to. Wiem, że w =mojej 
pomiętej sukni źle się prezentuję. Ale 
ja nie chcę ich olsnić. Niechaj tylko 
wiedzą, że nie przyszłam ich wyzy:* 
skać. 

— On waha się? Trzeba go 
zwabić. Wyciągnę z mojej zwiędłej 
rękawiczki 50 franków—byle tańczyć! 


On nie zada sobie trudu przyst 
pić do mnie. Para łączy się w środ- 
ku sali. 

Widzisz, jak ten danser porozu- 
miewa się z wysoką brunetką? Ona 
jest może o 10 lat młodsza odemnie. 
I na mnie przyjdzie wkrótce kolej. 


— Zawsze lubiłam tańczyć. Ale 
teraz jest to całkiem coś innego. Nie 
wiem czy. mnie zrozumiesz. Teraź- 
niejsze tańce nie są dostosowane do 


moje nieszczęście. 

Ja nie tańczę, jak inne, dla 
zdrożnej przyjemności. 

Tylko miłą mi jest świadomość, 
że istnieję—że spoczywam choć na 
chwilę w objęciu. mężczyzny. 


— Nie śmiej się. Ty 'urodziłaś 
się rozsądną—ty nie cierpisz przez 
samotność. Ty nie czujesz się żgu- 
bioną, jak zwiędły liść, gdy jesteś 
sanią? 

Dla mnie to jest straszne. Więc 
przychodzę tutaj, gdzie jest hałas, 
światło, ludzie wirujący w koło, by 
brać udział w ruchu. 


— Szczególnie wtenczas przy- 
chodzę, gdy nie mogę spać w nocy. 
Bo bywa, że nocami budzę się zmarz- 
nięta i dzwonię zębami. - Pokój wy» 
gląda jak czarny całun. Te, które nie 
leżą sar*=, nie przypuszczają, jakię to 
utrapie' budzić się w pustym łóżku. 
Można płakać. 


| 


— naM 
Ą- 


Frivolity-Club. 


Dystyngowani adamici przed sądem. 


LONDYN, w sierpniu, 


Trzech, według ostatniej mody u- 
branych panow, w spodniach nienagan: 
nie zaprasowanych zasiadło na ławie 
oskarżonych przed surowym sędzią po 
licyjnym, w budynku londyńskiego Bow 
Street Police Court. Urzędnik policyjny 
przewraca szybko kartki protokółu, le- 
żącego na stole, a potem rzuca spoj- 
rzenie na trzech dżentelmenów, wyka- 
zujących taką zimną krew, jak gdyby 
ich to wszystko razem nic, a nic nie 
obchodziło. 

— Czy panowie jesteście panami 
Frankiem Ellisem, Jackiem  Blitzem i 
Jamesem Phiłippsem zapytuje sędzia. 

Trzej oskarżeni na te słowa kiwa- 
ją głowami, 

— Czy panowie jesteście dyrek= 
torami Frivolsty Club. 

Tak jest — brzmi odpowiedź. 

— Przeciwko panom podniesiono 
ciężkie zarzuty, Panowie od czterech 
tvgodni pozostajecie pod dozorem poli 
cyjnym. W waszych czwartkówych ze 
braniach w klabie brali w ciągu ostat" 
nich trzech tygodni specjalnie wydele- 
gowani urzednicy policyjni. Panowie 
ściągaliście dó swegó lokala młode dä- 
my i urządzałiście tam z -niemii prawdzi 
we orgje, Widzicie, że jestem dobrze 
poinformowany, "nie pozostaje wan té“ 
dy nic innego, jak przyznać się dó 
wszystkiego. 

W ódpowiedzi zabrał głos najstar= 
szy z trzech, Frank Elis. 
= Nieprąwda jest, jakobyśmy kie 
dykolwiek do naszego lokalu klubowego 
przywabili młode kobiety podstępem, 
Ibo też wciągali je gwałtem. Przyjno 
waliśmy tylko ćzłonkinie, które się dob 
rowólnie zgłaszały. Jak wsżyscy inni 
członkowie kldbu i te pańie bywały w 
lokalu w czwartki wieczorem. 
— Moi panowie, mam przed sobą 
dokładne sprawozdanie z waszych wie” 
czorów. Mogę zrozumłeć, że do wý- 
pełnienia programu potrzeba wam było 
dziesięciu osłów, natomiast wydaje mi 
się to conajmniej dziwnem, że na tych 
dziesięciu osłach jeździło 10 nagich pań 
po wielkim hippodromie. 

— Te panie nie były nagie — rzu 
c'ł Ellis, 

=< Nasi urzędnicy napewno nie są 
ślepi. Panie te przybrane były naprzód 
w trykoty kąpielowe, a potem zrzuciły 
nawet i te osłony. Angielskie ust wy 
są cierpliwe i wyrozumiałe. Ostatecz= 
nie tym osobliwym popisom nagości 
nie można było niczego zarzucić zwła- 
szcza, że nie posiadamy takiego pafa- 
grafu, któryby to zakazywał. Inaczej 
ma się rzecz z drugą częścią programu, 
polegającą na tem, że panowie “gonili 
galopujące osły, urządzająć przytem 
niemniej szalony pościg za jadącemi 
paniami. To osobliwe polowanie zá- 
kończyło się wyuzdaną orgją. Trudno 
tego rodzaja rzeczy uważać za zwykłe 
produkcje programu rozrywkowego. 
Sędzia policyjny był jednakowoż 
innego zdania. Każdy: z dyrektorów 
dostał po miesiącu więzienia. * Skazani 
przyjęli wyrok spokojnie, niezmieniając 
chłodnego wyrazu twary. Z. G: 


„Boję się ruszyć się, aby nie do- 
tknąć zimnego prześcieradła. I widzę 
obrazy. dni mińionych!* Gdybym mo- 
gła wyć, toby mii pewnie 'ulżyło. Wy. 
czekuję z Upragnieniem dnia, aby tu 
przyjść się 'zągrzać. 

Bo tego tylko żądam od: tych 
płatnych 'tańicerzy: trochę żywego 
ciepła, ramię wokoło mego 'żwiędłe - 
go ciała i oddech na moim policzku. 


Teraz wiesz dlaczego stare 
tańczą! 

Podczas fox-trotu znika ciężar 
osamotnienia, 


To ci się wydaje śmiesznem? 
Nie. powinnam była z tobą o tem 
mówić. Resztę czekolady? Możesz ją 
sobie wziąść i ciastko także. Nie je- 
stem głodna. 

— Jązz się rozpoczyna. Widzisz, 
on.daje mi znak. Już idę! Pozwól mi 
przejść, Chcę tańczyć, tańczyć, tań- 


czyć! 
Tłum. S. B. 


Me 100 
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POLSKA—FINLANDJA 7:1 (3:1. 


W dniu wczorajszym odniosła re 
prezentacja piłkarska Polski wspaniałe 
wysoko cyfrowe zwycięstwo nad repre 


zentatywną drużyną Finlandji. Tryumf 
nasz jest tem większy, że pokonany 
został przeciwnik o wysokiej kulturze 


sportowej. Najwięksi nawet optymiśc: nie 
spodziewali się zwycięstwa w tak wy" 
sokim stosunku. Nasza reprezentacyj- 
na drużyna wydała z siebie maksimum 
wys.łku, to też za piękny sukces jaki 
został osiągnięty należy się jej pełne 
uznanie. Końcowy wynik spotkania 
wywołał na przepełnionej po brzegi wi 
downi nieopisany entuzjazm. Graczy 
naszej drużyny wyniesiono na rękach 
z boiska. Jeszcze przed meczem pa 
nował w całym mieście podniosły na- 
strój. Gospodarze, Poznański Okręgo- 
wy Związek Piłki Nożnej wywiązał się 
ze swego zadania bardzo dobrze. 

Przechodząc z kolei ao omówie- 
nia szczegółów tych nad wyraz cieka- 
wych zawodów  międzypaństwowych, 
stwierdzić należy, że na boisku znala- 
zło się przeszło dziewięć tysięcy wi- 
dzów, to jest tyle, ile pomieścić mogło 
boisko Warty. Wśród gości tych zna- 
łeźli się przedstawiciele poselstwa fin- 
skiego w Warszawie, wybitni przedsta 
wiciele miejscowych władz rządowych 

ż wojewodą Bnińskim i komunalnych— 
z prezydentem miasta Ratajskim na 
czele,  Punktuelaie o godzinie 5,80 
przed sędzią p. Cejnarem z Pragi cze- 
skiej stanęły obie drużyny w  następu- 
jących składech: 

l Finlandja—w bramce grał Bale- 
wicz (H: P. S.) obrona — Lydman 
i Koskinen (obaj z Helsingforser Fus- 
spallverein) pomoc — Vilionioka (H. 


(Telefonem od specjalnego wysłannika). 


J. K.) Soicnio (H. P. S.) Narvanen 
(Sudet—Viborg) atak—Kellin (H. J. 
K,) Loennberg (I: F. K.) Laakson, 
Koponen (H. P. S.) Kuemal. Drużyna 
polska wystąpła z Wacławem Ku 
charem na środku pomocy, Fliege- 
rem z Warty poznańskiej zamiast 
Karasiaka i z Stalińskim w ataku. 
Drużynę polską wita grzmot “okla 
sków. Również drużyna gości dozna- 
je bardzo serdecznego przyjęcia ze 
strony tak tłumnie zgromadzonej pu 
bliczności. 

Już w pierwszych minutach gry 
zaznacza się przewaga gospodarzy, 


którzy górują nad przeciwnikiem 
przedewszystkiem startem do piłki. 

Polska gra z lekkim wiatrem. 
Duszą drużyny jest wszędobylski 
Wacek Kuchar grający na pozycji 
środkowego pomocnika. Jego precer 
zyjne podania wzbudzają raz poraz 
huragan oklasków. Jego to bez 
sprzeczną zasługą jest wspaniała gra 
ataku naszej reprezentacji. Raz za ra 
zem posyła. on w bój znakomicie dy 
sponowanego skrzydłowego  Szper 
linga, którego znów dośrodkowania 
wykorzystywała umiejętnie trójka 
środkowa naszego napadu. Wogóle 


. 


ZAKOŃCZENIE MARSZU KADRÓWKI. 
Lódź na trzecim miejseu. 

Kielec 8.8. Trzeci ctap w marszu 
Kadrówki w konkuasie drażynowym 
przyniósł zwycięstwo 27 p.p. Częstocho 
wa, w czasie 4 g. 26 m. 47 sek. (re 
kord zeszłoroczny pobity). W konka: 


renci jednostkowej 1) Baran (Wicliez: 
ka) 3:42. 8 W ogólnej klasyfikacji <dra- 
żynowej 1) 27 p.p. Częstochowa 16 g. 
28.47 s. przed 1 baonem Sanitarnym 
Warszawa, trzecia—Łódź—Miasto. 


Trzydniowe zawody o mistrzos: 
two D. O. K. IV. w lekkiej atletyce i 
piłce nożnej stały w roku bieżącym 
na bardzo wysokim poziomie. Obfity 
program zawodów lekkoatletycznych 
pozwolił zobrazować całokształt roz 
woju sportu w wojsku na terenie OK. 
IV. W klasyfikacji punktowej, jeśli cho 
dzi o lekką atletykę, pierwsze miejs- 
ce zajął 25 p. p. (Piotrków) zdobywa 
jąc 31 pkt, 2/10 p. a. p. (Łódź) 19 | 


pkt., 3/51 p. S. K. — pkt., 418 p. p.— 
13 pkt., 5127 p. p. 7 pkt, 6128 p. S. K. 
— 6 pkt. Mistrzostwo D O. K. IV. w 
piłke nożnej oraz nagrodę wędrowną 
zdobył 28'p. S. K., bijąc 37 p. b. (w 
sobotę) w stos) 6:3 (1:3), zaś w nie- 
dzielę — 25 p. p. w stos. 3:1 (1:0). 
Bohaterem obu dni był Karasiak. 
Szczegółowe sprawozdanie z przebie 
gu tych wspaniałych imprez podam 
w dniu jutrzejszym. (c). 


| |) )))))OAOA))JJ))JCCCOOQAQ>)QLL)LoLLo)LLLDLoQL)J)))QQQ)Q)D)o)))) JAA LALA LoL)OLA))OQo)))OA)> S e a 


atak polski grał wprost koncertowo, 
no i z wielkim szczęściem. Stwarzał 
on dużo roboty tyłom przeciwnika. 
Na tak wielką klęskę goście nie byli 
przygotowani. Nagła zmiana tempe: 
ratury (wielki upał) wpłynęła na 
pewne zmęczenie drużyny fińskiej. 

Technicznie i kombinacyjnie sta- 
liśmy o klasę wyżej. 

Już w dwunastej m'nucie zdobywa 
Staliński główką pierwszy punkt dla 
naszych, powitany frenetycznemi oklas- 
kami. 

W 35 minucie pada z rzutu kar- 
nego drugi punkt. W pięć minut póź 


niej udaje się gościom uzyskać honom 


rowy punkt i to z wyraźnego „spało 
nego“. Pod koniec pierwszej połowy 
gry powiększa Bacz rezultat, 

Do przerwy wynik 8:1 na naszą 
korzyść. Zwycięstwo nasze zdawa się 
być zapewniene. Po pauzie w pierw- 
szych minutach gra otwarta. 

Przebój Stałińskiego zakończony 
został zdobyciem czwartej bramki. Po 
ładnej kombinacji pada dla Polski piąty 
punkt. Ostatnie dwie bramki zdobywa 
dla naszych barw Bacz (w 38 i 45 mi- 
nucie) z dośrodkowania Szperlinga. Na 
widówni nieopisańy eńtuzjazm. Z dru- 
żyny gości wyróżnili się: bramkarz i 6" 
ba obrońcy, którzy obronili drużynę 
przed bardziej katastrofalną klęską 

W drużynie naszej, niemal wszyscy 
byli bardzo dobrzy, Po raz pierwszy 
zagrał bez zarzutu atak. Sędziował p. 
Cejnar z Pragi czeskiej — wprost kon- 
certowo: pod adresem jego nie padł 
ani razu żaden zarzut, ani okrzyk. Za» 
dowolnił on publiczność i graczy obu 
stron. 


t. R. 5. —Ruch (Wielkie Hajduki) 
ZH" 


Drużyny górnośląskie oddawna 
cieszą się w Łodzi dobrą opinją. Wia 
gomo, że są to zespoły twarde, am- 
bitne; że rozporządzają doskonałym 
startem do piłki i dobremi strzałami 
ha bramkę. 

„Ruch, aczkolwiek nie wydaje si 
nami, by był drużyną stlntejszą odl 
F.C." czy Amatorskiego, godnie 
reprezentował, KJ! ską klasę, Oka 
żljąc y zespołem Weale silnym. 
„„1Bolsko .Ł. K, Sru. 1500, widzów. 
Sędziował Raetfig. a 
'42 Grę rozpoczynają goście, przy: 
czem publiczność, przeważnie spodzie 
wa się zwycięstwa Ł. KM. S-us Jednak 
že już pierwsze nadzwyczaj ceļo 
we pociągnięcia ataku-ołązaków poz 


wałają-im wykorzystać —poślizgnięcie - 


sięz lla i Sobota strzela pierwszego 
ola. 

f Goście grają b. dobrże, lecz Ka 
czy nie potrafi odpowiednio kierować 
akcjami ataku. Zbyt wiele biega po 
boisku, a słabo orjentuje się. 

Tak samo zresztą pozbawionym 
p: kierownika atak czerwonych, w 
którym jednak b. dobrze pracuje Ci- 
checki. Gra jest otwarta. Następuje 
atak £. K. Su, prawy back podaje 
nieszczęśliwie lewemu; piłkę otrzymu 
je Miller i pewnie umieszczają w siat 
ce. W jakiś czas póżniej Durka half- 
volleym strzela drugą bramkę, z dob 
rej centy Cicheckiego. ' Również Dur 
ka żdobywa wspaniale trzecią bram- 
kę, strzelając lewą nogą z samej nie 
mal linji. 3:1 do pauzy. 

W drugiej połowie Ruch zarywa 
ostre tempo i ma stałą przewagę, na 
tomiast £. K.-S: zrzadka lecz b. nie 
bezpiecznie wypada. Goście zdobywa 
ją dwa gole. oba nie bez pomocy gra 
czy Ł. K. S-u. Gąsior strzela jeszcze 


„Kaczy, Sobota i Frost, 


'skrzydle, dobrze strzela Sobota. Wszys 


wają mistrzóstwo Ill-cich 
drużyn kl. A. 


Mistrzostwo trzecich drużyn A: 
klasowych klubów Ł.Z.O.P.N. zdobyli 
junjorzy Ł.K.S u, bijąc w ostatecznej 
skarg tj najgróżniejszego przeciw 
nika klub Turystów III w wysokim 
stos. 8:2 (4:2). ` 


jedną bramkę, nie uznaną jednak 
przez sędziego z powodu « spalonego. 
Zdawałoby się że Ruch mecz ten 
zupełnie zresztą zasłużenie, wygra. 
Jednakże obrona czerwonych dobrze 
funkcjonuje, natomiast tuż przed koń 
cem gry Durka strzela czwartą bram 
kę dla miejscowych, przynosząc im 
zwycięstwo, a samemu osiągając w 
ten sposób hat trick. 
ga użyny wystąpiły w następują 
cym składzie: 
'Ru ch: Kramer-Kuc, Kusz-Koe- 
nig, Gąsior, Kiołbasa-Kałuża, Loewe, 


Piłka nożna w kraju. 


Lwów. 8.8 Sparta— Warta (Poz- 
nań) 1:0 (0:0). Sensacyjna porażka War 
ty w mecza o pahar PZPN-u. Bramkę 
zdobył Murski.“ Lechja-Czarni 2:1 (1:1) 
Mecz o mistrzostwo. Fiasmonca-Pogoń 
5:1" (0:0). Mecz towarzyski, 

Toróń 8.8. Połonja (Warszawa) 
T.K.S. 4:2 (1:1). 

Kroków 8.8, BBSV—Wawcl 
Cracowia— Garbarnia 2:1. 


2:1. 
Ł. K. S.: Sobociński-Z. Kowalski, 
Cyll-Gałecki, Otte, Jasiński - Durka, 
Miller, Hoffman, Jańczyk 1" Cichecki. 
Ruch jest drużyną wcale silną i 

na amy too zasłużył. Bramkarz nie 
popełni łędów, jest rzutki i uważny. 
obrońców lewy b. dobry. Atak kom 
binuje dużo z dobrą 'pomocą, lecz 
brak mu precyzyjnie przeprowadza - 
nych akcji, brak przedewszystkiem 
kierownika. Dobrze gra Kałuża na pr. 
Paryż, 7.8. (PAT). . Senat achwa- 

lił 281 głosami przeciw 6 projekt usta- 
wy w sprawie atworzenia kasy amorty- 
zacyjnej, oraz 271 głosami przeciwko 
11-ta projekt ustawy, określającej ope- 
racje, które mają na cela stabilizację 
walaty. Zabierojąc głos przy tej okazji 
Poincare, oklaskiwany przez całą Izbę, 
stwierdził, że jakiekolwick achybienie 
w wypełniania przyjętych przez państ- 
wo zobowiązań byłoby śmiertelnym cio 
sem dla kredyta Francji, albowiem za- 
chowanie pablicznego zaafania jest pod 
stawa, na której należy budować. Po 
arzeczywistnienia równowagi badżeto- 
wej oraz po uchwalenia obecnego pro- 
jektu, /arb będzie awolniony od cię 
żaró: 


cy dobrze startują i niemniej dobrze 
grają iwa. 

Ł. K. S-ie Sobociński niepew 
ny. Kowalski grał bez zarzutu, Cyll 
był tym razem względnie pewną. Ja 
ko trzeci obrońca dobrze funkcjono 
wał Sałecki. Jasiński jest graczem 
nie tyle dobrym ile brutalnym. $ Otto 
był na boisku obecnym, od czasu do 
czasu główkował. Durka jest b. dob 
rym strzelcem. Miller słaby, Hoffma 
na nie było widać na boisku. Jańczyk 
zbyt wiele wózkuje. Cichecki jest na 
dal najlepszym i najsympatyczniej: 
szym w drużynie graczem. Sędzia p. 
Raettig b. dobry. 

Emen. 


e 


laż osiągnięte poważne wyfiiki: 


Junjorzy Ł. K. S-u zdoby- |Q stan sanitarny loka- 


torów. 

Skarga. lokatorów doma Ma 60 
przy ul. Kilińskiego zajęły się władze 
sanitarne miaste, które prawdopodobnie 
asan, mieszczącą się w tym doma få- 
brykę wędlin zjednoczonych rzeźników 
żydowskich. 

Fabryka ta daje się we znaki gę* 
sto zalddniającym dom lokatorom, któ% 
rzy narażeni są na *wdyehanie  wyzie= 
wów, szkodliwych dla zdrowia. 


KŻ 


Teatr to? n74 $ T n Sała Fil- 
miniatur „AZAZEL harmonji 
Wieodstołalnie ostatnie 3. sziagierowe 


występy po cenach nafnhiźszych. 
Dziś w. Poniedziałek, Wtórek, Sroda o godz. 9 w. 
20 najlepszych Ne Ne szlagierowych 
-Zz Wielkich programów 1, 2.1 3. 
Ceny miejsc ód''50 gr. do '3-ch zł. 
Bilety do nabycia w kasie Filharmonii. 


Ponowne zwycięstwo Foincare'go. 


Obie izby uchwaliły olbrzymią większością głosów 
projekt utworzenia kas amortyzacyjnych. 


będą wytrwale rozszerzane. Francja 
nie dozna w dziele pokoju, tak. samo 
jak to było w okresie wojny, aczać zna 
żenia lab zniechęcenie. 


Paryż, 7.8. (PAT). -Projckt kasy 
amortyzacyjnej przyjęty został osta- 
tecznie przecz obie izby. Prezes rady 
ministrów Poincare w senacie, a mini- 
ster Bartotl w izbie deputowanych zło 
żyli dzisiaj projekt rezolacji w sprawie 
zwołania zgromadzenia narodowego w 
ccla nadania przepisom o kasie amor" 
tyzacyjnej mocy prawa konstytacyjnego 
Rozolację tę izba achwałiła 408 głosa- 
mi przeciwko 155, przyczem rząd po- 
stanowił kwestję zaufania, 


; 


Str. 4 


Katastrofa samochodo- 
wa pod Łodzią. 


W sobotę wieczorem wyruszyło 
do Tuszyna z Łodzi auto osobowe, w 
którym oprócz szofera znajdowało się 
5ciu pasażerów. 

Gdy osobówka ta znalazła się o 
kilka kilometrów przed Tuszynem, nad- 
jechał z przeciwnej strony olbrzymi 
autobus, przepełniony powracającymi 
do Łodzi pasażerami. Auto oscbowe, 
którego szofer nie zauważył leżącego 
na drodze kamienia, skręciło gwałtow- 
nie na wąskiej szosie, chcąc wyminąć 
autobus. 

W tej chwili jedno z kół zawadziło 
o niezauważony przez kierowców ka- 
mień i auto osobowe z całej siły wpad 
ło na omnibus, łamiąc swą oś przy 
jednoczesnym poważnym uszkodzeniu 
motoru. 

Pasażerowie nawpół zniszczonego 
auta wyrzuceni zostali na szosę, ulega" 
jąc poważniejszym potłuczeniom. Na 
. szczęście obeszło się bez tragicznych 
wypadków. 

Nieuszkodzony zupełnie wskutek 
tego uderzenia sutobus udał się w dal- 
szą drogę, zabierając ze sobą pasaże” 
rów osobowego auta, które pozostało 
do rana dnia następnego na szosie. (e) 


Czytajcie i prenumerujcie 
«Wiadomości Codzienne * 


w roli głównej słynna 
piękność amerykańska 


ŁÓDŹ—FABRYCZNA 
(odchodzące). 


1.40 — pociąg miejscowy do 
luszek, połączenie z Warsza- 
, Skarżyskiem, Tarnobrzegiem 
1.00 — pociąg miejscowy do 
Koluszek. Y 
17:50 — pospieszny do War- 
wy bezpośredni. 

9.05 — osobowy do Tarne- 
brzegu, 

10.50 — miejscowy do Kolu- 
ek (tylko w niedzielę i święta 
1 czerwca do 15 września). 
11.50 — miejscowy do Kolu- 
zek, połączenie z Warszawą. 
13.25 — do. Koluszek, ~ połą- 
czenie w Warszawą. 

14.55 — miejscowy do Kolu- 
szek. 

15.50 — do Koluszek, połą- 
niez Krakowem i Często- 


wiec. 


szawy. 


stochowy. 


szawy. 


szawy. 


19.41 — do Skarżyska. 

20.20 — miejscowy do 
uszek. 

22.58 — miejscowy de- Ko- 
luszek, połączenie z. Krakowem, 
arszawą i Częstochową. 


ŁÓDŹ—FABRYCZNA 
(przychodzące). 
1.00 — z Koluszek. 


4.40 — z Koluszek—Kraków— 
osnowiec. 


Ko- 


Kino „KOWOŚCI” 


DZIŚ i DNI NASTĘPNYCH! . 
Największa atrakcja światowych ekranów w 12 aktach 


Wpodziemiach drapacza nieba 
PEARL WHITE 


Powszechnie znana jako kobiecy HARRY PEEL. 
Ceny miejsc codziennie na wszystkie seanse: 


NI m —380 gr., II m—60 gr. lm—f5 gr. 


WIADOMOŚCI CODZIENNE 


Pożar wagonów ze słomą. 


W dnia wezorajszym, gdy pociąg 
towarowy przejeżdżał przez bocznicę 
Poznańskiego, u zbiega alie Ogrodowej 
i Ementarnej od iskry z parowozu za- 
paliła się słoma, przeznaczona dla woj- 
ska w ostatnich dwa wagonach. 


Pociąg zatrzymano i oba wagony 
odczepiono, a na ratunek wezwano kil- 
ka oddziałów straży ogniowej. 


Akeja ratownicza była niezmier- 
nie utradniona, gdyż: wiatr roznosił par 


lące się źdźbła I coraz to w innem 
miejsca wybacheł ogień. 

Wodę zwożono z fabryki Poznań 
skiego i gaszenie pożaru trwało prze 
szło godzinę. prowadzone pod kierow- 
niętwem p. Grohmana. 

Na miejsce pożaru przybyli inspe- 
ktor Niedzielski i komisarz  Waycr, a 
w akcji ratankowej brali udzia! Żołnie” 
rze z piłka artylerji z oficerami na 
czele, Straty znaczne, gdyż `i- wagony 
zostały częściowo spalone. (b) 


RADJO. 
Na dzień 9. 8, 26. 
Warszawa, 15.00—15.15 Komuni 
kat gospodarczy. 17.00 — 17.25 Od: 
czyt pod tytułem Lotnictwo cywilne 
w Polsce wygł.Jerzy Sosnkowski. 17.30 
—18.30 Koncert popołudniowy. 18.30 
—18.55 Odczyt p. t. Czy ziemia może 
zderzyć się z kometą,wygł. prof. Ga- 
brjel Tołwiński. 19.00—19.25 XI lekcja 
kursu elementarnego języka francus» 
kiego. Lektor p. Lucien Roquigny. 
19.25—19.35 Nad program „Rozmaito- 
ści“. 20.00—20.25 Komunikat rolniczy, 
20.30—22.00 Koncert wieczorny. 
Budapeszt, 560 m. Godz. 17.15 
Muzyka cygańska 20.00 Koncert or- 
kiestry Filnarmonji Węgierskiej. 
Berlin, 505 m. Godz. 16.10. Chwil 


łów. 20.30 Koncert orkiestry z udzia 
łem solistów. 

Medjolan, 320 m. Godz. 1630 — 
18.00 Jazz band. 21.00—22.00 Wyjątki 
z operetek. Deklamacja. 22.15—25.00 
Jazzband. 

Paryż, 1750 m. Godz. 12.30 Kon- 
cert orkiestry Gayina; 13.50 Przegląd 
prasy porannej. Komunikaty gospo" 
darcze. 16.30 Giełda handlowa parys- 
ka 16.45 Koncert orkiestry z udziałem 
solistów 17.36 Ceny z rynku New- 
York'u. ; 

Praga, 368 m. Godz. 16.30—17.30 
Koncert sekstetu. 20.20 Koncert or- 
kiestry. 

Rzym, 425 Godz. 21.25 Koncert 
instrumentalno-wokalny. 

Wiedeń, 531 m. 11 Koncert 16.15 
Koncert 19.00 Transm. z Salzburga 


ka dla pań 17—18.30 Koncert zespo- | op. Mozarta Porwanie z Serailu. 


1.28 — z Koluszek — Sosno- 


9.40 — z Częstochowy. 
10.25 — ze Skarżyska i War- 


12.40 — z Koluszek. - 
13.26 — ze Skarżyska. 
14.50 — z Sosnowca i z Czę- 


16.18 — z Warszawy. 

20.01 — z Tarnobrzega. 

20.25 — z Koluszek, Często- 
chowy i Krakowa. 

21.30 — z Keluszek, z War- 


22.17. — pospieszny z War- 


23.20 — miejscowy z Kolu- 
szek (tylko w niedzielę i święta 
od 1 czerwca do 15 września). 


4 2.04 — do Ostrowia. 
3.17 — do Warszawy. 
6.42 — do Warszawy posp. 
115 — do Warszawy. 
1.40 — do Ostrowia, 
czenie z Poznaniem. 
8.00 — do Koluszek 
9.05 — do Poznania i Ciecho- 
cinka (przez Kutno) 
12.58 — do Ostrowia, 
czenie z Poznaniem. 


NOWY ROZKŁAD JAZDY. 


Ważny od 15 maja 1926 oku. 


12.07 do Poznania — Berlina 
luksusowy. 
13.43 — do Warszawy. 


18.19 — do Warszawy luks. 
15.15 — do Lwowa 


19.10 — de Ostrowia, 
czenie z Poznaniem. 


20.25 — do Gdańska i Płocka, 
20.55 — do Krakowa 

22,07 — do Ostrowia. 

23.54 — posp. do Poznania. 
23.58 — de Kutna, 


ŁÓDŹ— KALISKA. 
(przychodzące). 

1.49 — z Warszawy posp. 
3.05 —'z Ostrowia 
6.03 — z Krakowa 
6.34 — z Poznania posp. 
7.00 — z Ostrowia. 
8.45 — z Gdańska 
8.55 — z Poznania. _ 


połą- 


ową. idz ż ŁÓDŹ—KALISKA 10.17 — ze Lwowa . 
16.40 — do Częstochowy. 11.59 — z Warszawy luks. 
19.30 — do Warszawy. (odchodzące). (poniedz., czwartki i soboty). 


12.45 — z Warszawy. 

- 13.10 — z Kutna 

13.28 — z Ostrowia. 

18.11 — z Poznania luks (Śro- 
da, piątek i niedziela). 

18.23 — z Koluszek 

19.25 — z Poznania. 

20.15 — z Płocka 'i Ciecho- 
cinka. 

21.52 — z Warszawy. 


połą- 


połą- 


WTEDY OTTO EEEE OT WE TOKE RRT EBK OTS TTE E S EE SEET TET EREE PA 


ZWYCZAJNE 8 gr. za wiersz milimetrowy, jednołamowy (na stronie 10 łamów), w tek- 
ście 40 gr. (strona 4 łamy). NADESŁANE: nekrologi+Ś0v gr. ZAMIEJSCOWE: o 50 proc. 
drożej, a ZAGRANICZNE: o 100. DROBNE: 10 groszy. Poszukiwanie pracy 5 groszy. 


Ogłoszenia : 


Za wydawnictwo: redaktor odpowiedzialny S. GULDER. 


KRYSZTAŁ! 


Przyjmuje wszelkie roboty: 
czyszczeńie szyb wystawowych, fab- 
rycznych i prywatnych domów, cykli- 
nowanie, drutowanie i froterowanie po- 

sadzek, sprzątanie biur i mięszkań. 

Ceny konkurencyjne. 


Firma „KRYSZTAŁ *, Piotrk. 97. 
Br. 1. SILBERSTROM 


wznowił przyjęcia 

11 ZIELONA 11 
Chotoby skórne i 
Przyjmuje od 12—15 i od 18—20, 
w niedzielę od 9—13. 


DLA DOROSŁYCHI 


weneryczne. DLA MŁODZIEŻY! 


982 


Dr. 
L. Maków 
choróby wewnętrz- pokój od zaraz 
ne i kobiece © |do wynajęcia. And- 


przeprowadził się na ul. |7298 7 me 8. 
Wschodnią 51. 


Pokój słoneczny 


oddam. 


Wiadomość: ul. Cegielniana 36, 
m. 11 do godz. 12-ej rano. 


Wiśniowa-Góra. 
Do kompletu freblowskiego 


pes kierownictwem wykwalifi- 
owanej freblanki przyjmuje 
się dzieci w wieku 3 — 6 lat. 


Wiad.: Wiśniowa-Góra, Willa Reszka 
(obok „Toz'u”), Mleczarnia Wiedeńska. 
Zapisy przyjmuje się codz. od 4—6 w. 
RE ZOZ M RI Z CA O ZO W JC". 


l umeblowany po- 


Ogłoszenia 
„BIP'a 


Reklama 
„BIP'a 


Prenumerata: 


Królowa gór 


Nad program ??? 


Ukazał się świeży numer 
pisma tygodniowege 


„PRAWDA” 


Pełnomocnictwa udzielone. 
Statut banku polskiego. Rehabilitacja żło- 
tego. W Rosji „sowieckiej. 
Ważna reforma, List londyński. Zmieniona 
konstytucja Polski. Wskazania i niedomó- 
wienia programowe. 
du. Kapitał i praca w praktyce pafistwowej 
faszyzmu. 
rajki w Anglji. 

niężny i giełda. 


urządzenia 
do stołowego pokoju. - 


Łaskawe oferty proszę składać do administra- 
cji „Wiadomości Codziennych* pód „B. S.“ 


< 


Nè 100 
Sensacyjny zwrot 
w Sprawie zabójstwa 
w Pabianicach. 


W sobotę wypuszczony został na 
wolność Lucjan Jarzyński, który popeł* 
nić miał przed kilku dniami zbrodnię na 
osobie swej narzeczonej, zamordowa” 
nej rzekomo przez niego w ubikacji 
jednego z domów w Pabjanicach. 


Szczegółowo przeprowadzone w 
tej sprawie śledztwo wykazało niesłusz* 
ność tych twierdzeń. Okazało się, iż 
narzeczona Jarzyńskiego nie została za 
mordowana, lecz zmarła wskutek ataku 
sercowego. Jarzyński wziął jednak całą 
winę za jej śmierć na siebie, aby uchro 
nić jej cześć przed szkalowaniem. 


Po dokonaniu sekcji zwłok Jarzyń 
Ski wypuszczony zastał z aresztu. (e) 


Nieuczciwi pracownicy. 


w.fabryce Grynberga. przy uł. Za- 
chodniej 70 pracował niejakiś Antoni 
Krysiak i Bolesław Słomkowski, którzy 
dnia 19 maja r. b. zostali przyłapani 
na gorącym uczynku podczas kradziczy 
2 par skarpetek. 


Sprawa ta znalazła się wczoraj na 
wokandzie sądu pokoju 9 Okręgu- w 
wyniku ezego obydwaj oskarżeni do 
winy się przyznał, a sąd postanowił 
skazać obydwuch na 3 miesiące więzie- 
nia przyczem karę zawiesić na 8 lata. 


13 
Wodny Rynek 


od 8 sierpnia r.b. 


ATLANTYDA” 


Epòkowy12 akt. dramat osnuty na tle słynnej powieści Pierre Btnoit, 
Następny program: 600.000 franków miesięcznie. . 


DLA DOROSŁYCH! 


DLA MŁODZIEŻY! 


Dramatw 
8-miu aktach. 


Nad program ??? 


TREŚĆ- NUMERU: 
Co zrobił rząd? 


Dwie mogiły. 


Program szkolny rzą" 


Z tysiąca i jednej nocy... Sy- 
Dr. Woronow. Rynek pie- 
Telefony łódzkie. Strajk 


w: Łodzi. 


Poszukuje się 


Czytajcie i prenumerujcie 
„Wiadomości Codzienne”. 


w Łodzi 4 zr 20 gr. miesięcznie, zamiejscowa 5 zł. 
20 gr. miesięcznie, zagranicą 7 zł. 


20 gr. Odno- 


szenie do domów: 30 gr. miesięcznie. 


Czcionkami wydawnictwa „Wiadomości Codzienne“ 


Odbito w tłoczni B-ci A. i I. Holcman, Zawadzka M 7 


